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w -·procesle „Wlad· 

ców Nocg••. 
Łódź, 30 września. 

Przewód sądowy olbrzymiego 1>ro· 
cesu 37 bandytów. członków baudy 
"Władców Nocy", który toczył się w są 
dzie okręgowym w Lodzi został zakoń· 

;_ czony. Jutro rozegra się ostatni akt tej 
~· sensacyjnej sprawy. O godzinie 12 w po 

ludnie zostanie ogłoszony wyrok, któ­
rego · wszyscy oczekują z wielką niecier 
pliwością. 

Hrtywda todzi na P.W. li. 
Prokurator zażądał dla 4 głównych 

przywódców bandy, a mianowicie: Ka­
czmarka, Szczecińskiego, Kukuły i Szu· 
berta kary śmiercL Dla inych oskarżo­
nych . zażądał prokurator surowego wy· 
miaro kary. 

~o seonie •ostanie .., c:iqtlu Ilf dni napraDJiona. 6. premiera :Jopordł . . 
Tokio, 30 września. %upelnu suli«:es aflełi -„ftepu6fifli„. W czo raj umarł na udar serca premjer 

poprzedniego gabinetu Japonji baron 
Tanaka w 66 roku życia, który od dłuż­
szego czasu cierpiar na osłabienie serca. 

Poznań, 30 września. 
Akcja „Republiki" przeciw rażącym 

niesprawiedliwym przeoczeniem przy 
nadawaniu odznaczeń odniosła zupełny 
sukces. Oto na dzień-przed zamknięciem 
wystawy w Poznaniu, odbyło się wczo 
raj w niedzielę posiedzenie rady głów­
nej P. W. K., w skład której wchodzą 
przedstawiciele przemysłu, handlu i rol 
nictwa z całego kraju, w ogólnej licz.ble 
20 osób. 

Sprawozdanie o przebiegu PWK. skła 
dał prezes rady głównej min. Rataj~ki. 
dyrektor naczelny wystawy, dr. Wacho 
wiak oraz członek zarządu p. Samulski. 

Ze sprawozdań wynika, że wystawa 
zakończyła się 

bez deficytu. 
Dotychczas bowiem nie 

zupełnie t. zw. funduszu gwarancyjnego iż zarząd wystawy nie wpłyW_af. na przy 
i jest nadzieja że nie będzie potrzeby znawanie i jakość odznaczep. 
uciekania się· do tego. Wystawę zwie- W każdej dziedzinie przemvsłu i rol· 
dziło nict\va były utworzone specjalne auto-

cztery i pół miUona ludzi, nomiczne komisje, które miały w swych 
co iest niezwykłym sukceseJU. rękach pełną decyzję, p. Samulski był 

W dyskusji poruszono liczne nie· tylko łącznikiem między temi komisja­
spra wiedliwości przy rozdawaniu od· mi a zarządem wystawy. 
znaczeń P.W.K. Wobec tego wyjaśnienia minister 

Były minłsiter pr~mysłu i handlu Steslow!cz postawił wniosek, aby pro· 
dr. Stestowicz poruszył w swem prze- testy, jakie w sprawie odznaczeń wply­
mówienłu szereg szcz~ółnie jaskąra· nęły. zarząd skierował do odnośnych 
wych niesprawiedlłwości, Jakie zaszły komisyj sędziowskich, które specjalnie 
przy .nadawaniu Qdznaczeń. mają być zwołane. 

_ Przemówienie min. Stesfowicza wy Rada główna uchwaliła 
warto wielkie wrażenie. · wniosek min, Stesłowicza 

Wywody min. Stesłowic?:a poparte jednomyślnie, tak że 
zosfaly przez min. - Bęrtonfogo. w terminie od 14 dni wszystkie niespra-

Członek zarządu Samulsk.i wyjaś~ił. wtedliwości zostaną naprawione. 

Cesarz japoński wyraził kondoleqcję 
rodzinie i przesłał tradycyjny podarunek 
iatobny w fonnie 12 butelek wina. Jedno­
czesnie podniósł on zmarłego do godno­
ści drugiego senjora dworu i nadal mu 
wstęgę orderu „Wschodzącego słońca" z 
kwiatami. 

:Jlfesnanu los 
lofnift'j' fran,;usfd,;A„ 

Paryż, 30 wrze~nia. 
W Paryiu panuje wielkie zaniepoko­

jeni; o los lotników kpt. Costesa i Bellon· 
te, o których od chwili wvstartowania w 
Le Bourget w piątek do Władywostoku. 
do tej pory brak jakichkolwiek wiadomo­
ści. 

Zabrany przez samolot zapas paUw8 
wyczerpać się musiał dzisiaj rano. ~•alona ·tasda Pas dorfur. 

fram111a;u prse• miasto. Wgrodna mafka w wgralinowanu !IJ~ala ~-fert 
Nowy Jork, 30 września: SPOSÓ„ dr.iac•u•a swe dziecko. 1161era fu• ofiorg . . (Telce:ram własny „Expressu·') -ie . • • I.ondyn, 30 wrzdma. 

Z Filadelfii donoszą o niecodziennym Warszawa. 30 wrześma. , I, me zwazaiąc na protesty, p. Kones (Telegram wfasnv „Expressu") 
wypadku, iaiki zdarzył się w tem mieś- ' Kierownik lJ-go komisarJatu, p. Ko- zaprowadził żebraczkę do komlsarjatu. ' Przepowiednie niezwykle ostrej i 
ciie. Na krańcowej stacji tramwajowej, nes · zauwążyl pod kościQfęm św. A,tęksan W poczekalni poddano dziecko oglę• wczesnej zimy zdają się już potwierdzać . 
~'Y motorniczy 1 koodwktor posilali się k d 1 k. k dzinom. Była to dwuletnia óziewczylik~ gdyż wedrug wadomości z Islandj!, spadł 
W ·kaw1'arence, ws1'adł do wagonu pew1'en dra m1odą zebraćz ę z ż ee iem narę u. h d d f l N b' d h bi d b' ł · · ~-1 · c u a, wynę zn a a. a 10 rac e a- tam nocy u 1eg e1 niezwy~ e gęsty śnie~. młodzieniec i puścił tramwaj w ruch. Maleństwo bylo sine. Płacząc, krztu- ctwa policjanci znaleźli Temperatura spadła tark nagle, że stało 
Z szaloną szybkością pędził po mieści~ sito się jak w kokluszu. 11as flanelowy z lVielkim weztem. się to straszną · klęską. Kilkanaście osób 
i dopiero policja motocyklowa zdołała - Co mu jest? - spytał komisarz. Poniżej pasa ciałko było nabrzmiałe, straciło życie wskutek ~rozów. · 
go ująć po killkugodzinnym pościgu. Prze. - Chore, nie mam na lekarstwo - sine, pokryte zadrapaniami. · 
słuchany w komisariacie, młodzieniec, 

1 
odparła matka. Jeden z policjantów pobiegł po leka- !;"'r~~sienie zie1Di 111 .1(01110t 

oświadczył, że poszukiwał romantycz_ - To proszę ze mną. Pójdziemy do rza, który, po obejrzeniu małej, oświad-
h 'd k' · k · Nowy Jork, 30 września. · nyc .przygo . apte 1. czy,ł że dziec o byto torturowane przez (Telegram własny „Exoressu") 

:Jlie~DJ1Jfll1J ssantai1Jsta 
%aro6iał, iaflo ofiaro pr~eśf adaDJań 

reftetinv«:fi. 

zaciskanie pasa. Wystarczyło wykonać Według wiadomości z Hawai, trwają 
pół óbrotu, by flanela wpiła się w biodra. tam w dalszym ciągu silne tręsienia zie. 
Wskutek wstrzymania obiegu krwi, nóż- mi. Nocy wbiegłej zanotowano 50 silnych 
ki stawały się chwilowo bezwładne. wstrząsów, które zniszczyły wiele dD-

Wyrodna matka podała się za Oe- mów w miastach portowych. Ca1a lud. 
nowefę Ouraś (baraki na Żoliborzu). . ność nocowała w polu. 

- Co miałam robić - tromaczyta się 
żebraczka - kiedy mi Bielsk Śl({Ski. 30 września. 

Nauczyciel religji żydowskiej w szko­
le powszechnej w Bielsku, 35-letni Adolf 
Rosenberg w sposób niezwykle pomysło­
wy utworzył sobie nadzwyczajne tródło 
dochodu. · 

Przybrawszy minę nieszczęśliwego 
aeofity, prześladowanego przez byłych 
współwyznawców. Rosenberg zaczął od­
wiedzać księży i pastorów na ~ląsku Cie­
szyńskim i wyłudzał od nich zasiłki pie­
niężne i wsparcia w naturze, następnie 
z:aś nawiedzał bogatych żydów i udawał 
przed nimi ofiarę średniowiecznych in­
kwizycyj chrześcijańskich. 

Zdemaskowano go przypaqkowo, gdy 
w Jaworzu bezpośrefoio po wyłudzeniu 
pieniędzy od miejscowego proboszcza u­
dał się do bogatego kupca żydowskiego 
w tym samym celu. 

Podejrzliwy proboszcz polecił go ob-

Rewelacie Rossiego 
o ·ud•iale :Jflussoliniedo 

"' Dlfłrdzie. 
Paryż, 30 września. 

1Według wiadomości dzisiejszego dzien 
ni:ka „Oeuvre'', były sekretarz partji fa_ 
szystowslkiej, który został w swoim cza­
sie skazany przez sąd na 30 lat ciężkie­
go więzienia, ukończył w tych dniach pi­
sanie swoich pamiętników, dotyczących 
działąlności partji faszystowskiej we Wło 
szech. Dziooni:k „Oeuvre'' podaje na na­
czelnem miejs<:u ustęp pamiętnika Ros­
siego, QIDlawiający udział .Mtwsoliniego w 
zamordowaniu Matte~o,. 

serwować, a gdy stwierdził szantaż, zro­
bił doniesienie do policji, która pomysło­
wego naciągacza aresztowała. 

' ' . 

dziecko nie chciało 11lakać. 
A jak nie płacze, to niema żadnego za­
robku. 

Awantury na maczo .. 
Katowice, 30 września. 

Odbyte wczoraj zawody piłki nożnej 
między krakowskim klubem „Wisłą", a 
niemieckim klubem „I P. C.'' zakończone B •dzle __,olno zostały zwycięstwem Wisty w stosunku 

. ~ WW 4 :2, byty widownią niezwykle skandali-
.__ .i;. - d "" i .__ - cznych scen, spowodowanych ordynar--upowa ..... •prze awac m esz-an•a. nem zachowaniem się pewnej części pu-

Łódź, 30 wrześni.a. 
Istnieją niektóre dziedziny, w których 

kolizja pomiędzy życiem a -prawem uwy­
datnia się w sposób szczególny. Do ta­
kich dziedzin należy zakaz sprzedaży al­
koholu w soboty i niedziele, zakaz, który 
nawęt przez władze wymiaru sprawiedli­
wości nie jest uważany za fortunny~ Po­
zatem druga sprawa podobna, to 
zakaz sprzedaży mieszkań, kqrany na 

podstawie ustawy o lichwie. 
Nie wolno jest sprzedawać i kupow?ć mie 
szkania, a jednak wszyscy sprzeq~ją i 
kupują, a 11.,_wet urzędy w poszukiwaniu 
lokalu nie zawsze sprzeciwiają się zapła-
ceniu odstępnego. · 

lug której można byloby obliczyć ile wy- bliczności. W czasie meczu każda poraż­
nosi ogólny obrót mieszkaniowy w Pol- ka I F. C. przyjmowana była rykiem nie· 
sce w ciągu rok\.. Jednak nie ulega wąt- których widzów, którzy wdzierali się na 
pliwości, że obrót ten sięga boisko i przerywali zawody. 

milionów dolarów. Ody w pewnym momencie przywie· 
Toteż nie jest bez znaczenia projekt ziona przez graczy polskich piłka przy_ 

padkowo wpadła między publiczność, roz wysunię~y osta!nio w kieru~ku . . cieto ia nożem i rozdarto na strzeoy. Po 
zale!!al.izowanra handlu mieszkanianu zakoii.czeniu zawodów kilku widzów rzu­

i ~bciążenia go wyższym podatkiem, z ciło się na autobus, do którego wsiadali 
ktorego fundusze poszłyby na cele roz- zawodnicy „Wisły" i wśród przeraźli­
budowy. 

1 

wvch gwizdów i pisków obrzucili ich ka-
Nad kwestią tą mają się zastanowić mieniami, raniąc lekko kilku z nich. Auto. 

władze centralne. bus uleid uszkodzeniu. · 

farno6ó;stDJo all.tora ~ Lod•i 
Po nieudanum przedsiawlenlu 

sfrzeli• sobie W' skrolfa. 

O ile wszelkie operacje .hl!ndlowe. 
wszelka sprzedaż nieruchomości~ czy też 
towaru podlega opodatkowaniu f skarb 
państwa ma pewien dochód od każdego 
wypadku, o tyle handel mieszkaniami, Łódź, 30 września. niósł fiasco. Po przedstawieniu Pachlet 
właśnie wskutek ·swej nielegalności ucie- W swoim czasie znainy był w naszem zamknął się w swej gariderobie i wystrza-
ka z pod kontroli i nie podlega żadnemu mieście artysta żydowslki, Dawid Pa- łem z rewolweru w skroi\ pozbawił sł• 
absolutnie podatkowemu obciążeniu, choć chler, łodzianin. Aitrsta ten, lic:-:ący o- życia. Na odgłos strzału ZAbi1tgli się kole. 
w rzeczywistości jako najłatwiejszy spo- hecnie 52 lata, rnzjeżdżał z trupą teatra!- dzy, !którzy zawezwali lekarza, lecz nłe 
sób zarobkowania powinien nąjwięcej o- ną po rótnyoh krajach. Nie powodziło I udał-O się już uratować ni.sszczęśliweg() 
płacać. mu się zbyt dDhrze. Wczoraj artyści za. samobójcy. Samobójca pozostawił żonę 

arak iest doklaan.ei staiYstvki. wcd- a jechali do Czerniowk. Wvstęp ich po. i dz.ie ci. 

" 



Smierć albo wolność! 
Prawó lynchu jest amerykańskim wy­

miarem sprawi~dliwości dokonywa­
nym przez tłum. 

Prawo lynchu, które coraz częściej 
fest stosowane, ma pochodzenie jeszcze 
nieokreślone. Z jednej strony pretendu­
ją do wynalezienia go irlandczycy. Po­
dają oni, że burmistrz jednego z miast 
irlandzkich, niejaki Lynch, w roku 1493 
powiesił na swym oknie syna, winnego 
m~rd~rstwa i kradzieży. Stąd wywodzą 
om nazwę samego prawa. 

wał świadków, poczem zadawał sakra-1 Nie trzeba jednak sądzić, że obrządki 
mentalne pytanie, czy ktoś z publiczno- te zawsze były przestrzegane. Nie są o­
ścinie chce się podjąć obrony oskarżone ne przestrzegane nawet dziś w stanach 
go. Jeśli się zgłaszał adwokat, słuchano Texas czy Wirginja, gdzie przystępują 
go w milczeniu do końca, poczem nastę do zlynchowania murzyna, k!óry po­
powało wyrokowanie głosami. Nie by- wiedzmy udusił jakąś białą kobietę Pro 
ło tam wiele do wyboru. oskarżonego cedura takiego samosądu jest niezwykle 
czekała śmierć albo wolność. Decydo- krótka. Jednakowoż nigdzie niema w St. 
wała o tern większość przez pOdnosze· Zjednoczonych takiego samosądu, jeśli 
nłe rąk. Gdy przeważył wniosek za tylko sprawiedliwość działa tam szybko 
śmiercią, skazańca w ciągu pół godziny i nieubłaKanie. 
wieszano. 

Natomiast walijczycy przypominają, 
że jednem z najstarszych słów w ich na 
rzeczu jest Jincb. Od tego właśnie słowa 
pochodzi czasownik linczować i rzeczo- ••••••••1•••1•••••••••••••••••••­
wnik linczowanie. 

tlistorjografowie amerykańscy twier 
dzą, że początkiem prawa lyt)chu Jest 
miasto Lynchburg w stanie Wirginja., 
Zachwycające to miasteczko, znane o­
becnie ze wspaniałego tytoniu, dawniej I 
zaś z doskonałej okowity posiada istot-

1 nie imponujące sądy, których władze l 
słynęły w całych Stanach Zjednoczo-

1 nych z szybkiego wydawania wyroków · 
i surowości. I 

Kiedy się przebywa w stanie Karoli­
ny południowej, spotkać można na ścia- ; 
nach starych domostw surową twarz I 
mężczyzny, noszącego białą perukę, tak 
popularną u przedstawicieli władzy 17 
stulecia. Ludzie mówią: To jest właśn!e 
sędzia John Lynch. 

Studenci uniwersytetu Columbia, sto 
Ucy Karoliny południowej, opowiadają, 
że istotnie kraj ich przed 250 laty został 
najechany przez różnych opryszków i ! 
bandytów. Zapanował strasz.ny teror. 
Sądy były zgoła bezsilne. Wówczas to, 
aby skończyć z bandytyzmem. obywa­
tele stanu wybrali na naczelnego sędzie­
go Johna Lyncha, dając mu prawo bez-

•• .. CASINO" 
Dziś i dni następnych ! 

Wielki film mistrzowskiej retyserji 
ERftESTA LUBICZA p. t. 

„Książę studenr· 
<ALT HEIDELBBRG> 

W rolach głównych: 

RRPIDn nDVftRRO, ltorma Sbearer. 
Film tchnący wytwornym smakiem, wyrafinowaną kulturą artys­

tyczną, przepojony romantyzmem i poezją. 

Specialna ilustracta muzyci:na L. KAnTORA. 

„numerus clausus" 
dla kobiet 

.., urscclacft l'ran.:usfHcA 
--o-

Reakcja przeciw sto­
sunkom powojennym 

We Francji daje się wvraźnie od­
czuć charakterystyczny prąd. który w 
biurach prefektury departamentu Se­
kwany przybrał już nawet formy :llal­
ne. 

Mianowicie postanowfoni. że przy 
obsadzie miejsc urzęduiczvch w tej pre­
f~:kturze musi panować Wieksza r(·w· 
ność pomi~dzy db1ema płciami. Posta­
nowenie to wyniknie na niekorzvść ko­
biet, bo jak się .kazuje, trzv czwarte 
miejsc Jest tam obecnie zajetvch przez 
kobiety. 

Zbytni napływ kobiet starano się 
zrazu ograniczyć zapomocą ei:rzaminów, 
ale kobiety pozdawały .ie. 

Jedną z przyczyn, prócz uoośledze~ 
nia mężczyzn, jest to, ż.e publiczność 
woli mieć d: czynienia z meż.czyznami 
niź z kobietami na stanowiskach urzęd-
11czych. 

Kiedy zapytano jedną z urzedniczek 
w tej sprawie, ona odpowiedziata: 

- Publiczność obawia sie bardziej 
nas, aniżeli mężczvz.n. 

Innemi słowy chodzi o to. że urzęd. 
niczka może być bardziej ni esrrzeczna 
i bardziej bezwzględna, niżbv s'bie na 
to 1>ozwolił mężczyzna, gdv t czuje, że 
jej płeć broni ją przeciw wvmówkom 
i odpłacie pięknem za nadobne. 

Obecny środek zaradczv nie jest 
uważany za state wykluczen~e kobiet 
od urzędów. ale tylko za usiłowanie 
wprowadzenia stuszniejszesro sf sunku 
pomiędzy obiema płciami. z petnem 
uznaniem faktu, że wiele kobiet urzęd­
niczek jest z pomiędzy wdów wojen­
nych, albo z pomiędzy matek, które 
muszą wychować dzieci własna prac~. 

względnego wyrokowania w każdej p·1 Ó f 
sprawie kryminalnej. Lynch ściśle WY- I a s wo 
konał to uprawnienie. Kaidy schwytany t 

i'-~ . -:· " : 1· ,„ . „ • , "' '·„ 
• •, ~· ,. „ I ' : 

•! •, •w, ,., • • 

ibrodniarz był natychmiast sądzony. Siep~ z· ebraczka 1- pi·ękna dama oko/icznośc1q obciąża· 
~~~Y zaś osądzony zawisał na szubie- U 1qcq w Hiszpanii 

Wszyscy dotąd są przeświadczeni , okaza•u Si~ W przeciwieńs·twie do ustawodaw-
i e w cią~u tych nieubłaS{anych egzeku- d • 4 j • d ń d „ stwa imlych krajów, gdzie stan przyćmio 
cyj Lynch nie popełnił ani jednei pomył- ll'le-o SarODODI fe DeaO Die OaU• nei świadomości z powodu nadużycia al-
ki. Jeśli osobnik, stojący przed nini, nie 1W ·ciągu roku Florentja miała dwie Aż pewnego dnia obie te florenckie kohoiu jest u~nawany za ok~H:zność ła-
zost:lł schwytany na ~orącym uczynku, sensacje, jedną w dz.ień, a drugą w nocy. sensacje nagle zniknęły. Nie było widać I ~odzącą .w w~ad'ku _popełin1ema występ 
odsyłano go_ natych~1ast do sądu. zwy- Sensacja dzienna była dla serca i u- na ulicach żebraczki, a goście restama- ~u, .w HJJS.zpan11 stan 1est zgoła _odm1emiy 
ktego . . PodeJmo"'.'ał się on sądzen.1a tyl- czuć, nocna dla oczu i zmysłów. cyj11i niep()Jkoili się, co się stało z pi~knzt 1 wmowa1.ca •. kt~ry.by sam. chct~ł swóf 
ko takich zbrodniarzy, których. w10a naj l Pierwsza była cicha i łagodna, a każ- nieznajomą. czY!1 uspraw1edl.1wt~ podmeceniem alko­
mnieiszcJ nie ul~ała wątpltwosc~ Przy. dy ;ą mógł zob~czyć kto tylko chodził Zac~ęto myszkować, szukać, dt'Cho- hohczme~, naraza się tylko na tem wył. 
tern ~zuwał osob1ścle~ aby najdaleJ w pół ulicami tego p:Zepięknego miasta. Nocna, dzić , wreszcie prze.kona:i~ się, ie piękną szy wymiar kary: .. 
g?dzmy po 01dosze1!IU _wyroki!- ~kaza- widzieli tylko ci, którzy chadzali po przy damę zaaresztowała policja, która wpra- ~ypa~e'k tak.1 zaszedł ~Wle'ZO w Mad­
mec zaw.isł na szub1emcy. Dz1ę~1 temu bylikach zabaw, w !których szampan pły- i wdzie nic jej nie miała do zarz:.ir.enia, ale ryCl!, ~dz1~ pewien .oso;bnik za 1?agaby­
w ciągu trzech lat oc~yśclt kra~, czego nie strumieniami. c.hciała się dowiedzieć skąd po~hodzi wa!11e kob1t!ty n~ ?hcy.1 wywołame kr~a 
dokonawszy, usunął się w zacisze do- Mianowicie po ulicach Florenoji we złoto, które P'rzez jej drobne dło.nie prze- weJ awantury z JeJ męzem, który właśnie 
mowe. cl.nie snuła się, jak cień, stara, zl!rzyhiała wijają 'Się. nadsz~ł. o~rzymał karę .13 lat wi~zienla. 

W innych stanach, a więc w Colora- obszarpa!Oa żebraczika Szła p~omacku A to aresztowa11ie dało sposobność Był pi1a111y 1 to poda~ał 1a'ko okohcznoU 
do, Nevada, Kalifornia - t. zn. w okoli- bo była ślepa ostro~ie szu'kając drogi ! politji do stwierdzenia, że piękna dama łag~~cą. T.o właśme wpłynęło .na tak 
cach, gdzie obyczaje byty bardzo twar- wyciągniętą r~'ką, którą wodziła rpo od- nocna i stara żeibraczika w dzień, to jest wysN. i d~iar kary. . 
de, sądy zaś daleko - tłumy same orga- wiecznych murach jedna i ta sama ()$obal.. . ie a się z_aprzeczyć, z~ takte u na.« 
nlzowały lynch. Dokonywały tego jed· z trudem podplerata się łasiką , a od A w!ęc, powie się moze - na tem za t~ik1e stosowame us.t~wy miałoby. dor.aź-
nak z przestrzeganiem pewnych form. czasu do czasu siadała na schodach któ- gadlka się skończyła 1 Tymczasem przect .n~e tardzo. ~mor~ln1a1ący. skutek 1 zapo. 
Dziś jeszc~e opowia~ają bardzo. ŻY-:WO regoś ze '".'sp~iałych p~łacó-:V'. aLho wnie'., tu się ~opie~o zaczęła. , , ~e1ednei zbrodni. 
pot?mkov.i;1e ludnoś71 tych. ~tanow, Jak przed olśruewaJącą swą 'Ptęknoscią fasa- Nikt bowJ~n; nie może o?gadnąc, na- DOODODa:Jor.JOODCJClt. 
taki wymiar spraw1edhwosc1 wyglądał. dą któregoś z !kościołów, stanowiąc!\ w:et -s~a pohoia faszysto~ka, co slldo- s k 1 Zazwyczaj mordercę przyprowadza przejmujący !kontrast z postacią żebra- n~ło piękną <lamę, o ~ak ~enialnym tale??- I Z O • T91&c~ 
no na plac publiczny, dQ.koła ~romadzi- czlki. cie -c~aralkte-ryzowa.ma się, do pędzenia • wll• 'Iii 
ly się tłumy, które wybierały przewodni Właściwie żebrac2l'ką 111azywać jej nre w dz~eń s.mutneg~ życia ~e-b~ac~? NiktlW. LiUiłlSkiBQO Q;tAND·HOT!:l. 
czącego. Ten poddawał najpierw do można było, bo nigdy nikogo nie popro-st. teź 'llJe ~ie, kto Jest ta ta1emeza oso?a o (TRAUGUTT A Nr. t. 
przegłosowania wniosek, czy zbrodnia· ł·a o jałmui.nę, nie zaczepiła, nigdy ręki d~u ąM1 i~zaeh, h.0 aresztowana w więzle Zaolsy chwilowo orzyfmowane są tvlk'.lt 
rza należy sądzić, czy też zaczekać, aż nie wycią.gnęła i diatego policja włoslka, mu mi czy uparcie. EWANGELICKA 17. m. 4 od tt-1 1 od ·M w. 
przybęd~ władze. choć teraz bardzo sroga dla żebrani.ny, 

Gdy tJum wypowiedział się za osą- pozCl'Stawiała ~ą w spokoju. 
dzeniem natychmiastowem, przewodni- Jednakże widok iei wynęciz.niałej twa IDe'-ord•• g&.e@/p1·'°'8J!"°Di.ir11-1.111t. 
czący przystępował do śledztwa, wzy- rzy, jej łachmanów, był tak przejmujący, ~-' H ~ U Al ...,111_.,.,.._, .._,BIVl'li..• 

że nie było prawie przechodnia, który'by ~4 & ~, d 
CXJCXXXXXXX•XXXX~ w rękę jej nie wcisnął jałimumy, a wielu 111 ~ aODOf:•• 4 e DOf;~ODll«:li 
- · ~ cudzoziemców dawało jej nawet Z'naczne: l Wprawdzie !każde życie ludzkie jest! rów niższe. Osób takich, które op!acajlł 

Dr llled sumy. . . . :e:nne, al~ dopiero z wykazu os~b najwy . wbe;ZPi~'Cz~ia na 5 milionów dolarów, 
• • Równocześn·te, po wspamałych re- · zeJ u1bezip1eczonyoh w Stanach Z1ecłnoczo maidu1ą się w Stanach Zjednoczonycit p Q L A K stauraciach i kaharetach fforenckich, snu ' nych moiŻna mieć pojęcie, jak wysolko nie dziewięć. J. 

Cborob7 wewnętrzne i allergiczne 
ła się no7ami olŚ!lliewa,iąco. piękna _i ~e- .którzy _ltbdzie cenią.swe życie. I Takich zaś osób, które ubezpieczyły 
soła .kobJeta, 1;1Jhran~ w na1':'ytw.orn1~1rSze Ni_t 1ch -cze'l~ stoi fabrykant wyro•b6w swe życie na mNjon dolarów lub wyt.:f, 
suknie paryskie, ktora bawiła się, fhrto- tytoo1owych, Pierre S. DupO'nt ze stanu Stany Zjednoczone Iicza trzysta dwauM-(astma. pokrzywka. artretyzm. reo10at1zml wała, piła szampana, ale za swoje pieni~ Delaware. Pam ten ocenił swe zycie na cie. · 

Ul &•go s1·erpnla ZZ dze, :i;ctór': rzu.cała. setka~i i tysiącami. ' sied~ milionów dolarów i na ta~ą sumę i Słynny artysta fitmowy Jack Barym• 
• Nikt me w;edz1ał kto 1.est ta d~a, am , ubez,p1eczył drogoce>llne sw~ życ1~ w kil- re, uftlezpieczony jest na 2 miliony, intt• 

. fr. I plfłtro, skąd pochodzi. Zresztą niko·go to nie ob- ku towarzystwach ubezpieczeniowych. zaś gwiazdy 'ldnemato!!rafic7.IJ'le jak ll>oo 
tel 64·21. t>rzvimule od 9-12 i od 8-9 w· l chodziło! ~a~ .mi~ by~ dla .res~a.uracyj. U~ezp_i~czenie pupOtt'lta j~st reko.rc1owem ~las Fairibanks, Mary 'ralmad~~ i (on-

,~~·····••** nych gosc1 JeJ widok i tak miłe 1e1 towa. 111a1wyzsze hoWle~ ube~1e~z.enia, które stance T_almadge .. za~ew.niły spadkobler-
~~....,.•• ..... rzystwo„ ' ipo niem następUJą są o 2 twl1ony dola- cow swol!m po mil1orue dolarów1 

' 
f 



11Milcz babo, bo kula w łeb" 

Pierwszy występ bandycki 
zokoli€ZUI si~ szgbkie1n oreszfo· 

wonie1n ,,debiuion~o''. 
Łódź, 30 września. Gdy Kubiak odparł, że więcej pienię­

dzy nie ma, bandyta sam począł plądr0-
wać w miesźkanlu. Znalazł jeszcze 80 zł. 
które zabrał, poczem oddalił się, grożąc 
przerażonym staruszkom, żeby policji 
nie meldowali, gdyż w przeciwnym razie 
zemści się w straszny sposób. Po uciecz­
ce bandyty 

staruszkowie wszczęli alarm. 
O napadzie zawiadomiono również poste­
runek policyjny we wsi Wróblew. Komen 
dant posterunku po przeprowadzeniu do-

chodzenia doszedł do przekonania, że 
napadu mogli dokonać robotnicy, zatru­
dnieni przy drenowaniu pól w tej wios­
ce .. Policja udała się wobec tego do mie­
szkania jednego z robotników 28-letniego 
Wincentego Hebla, posiadającego żonę i 
kilkoro dzieci. Przy rewizji, przeprowa­
dzonej w jego mieszkaniu znaleziono 133 
zl. Przyparty do muru Hebel przyznał się 
do winy i oświadczył, że napadu dokonał 
sam. ttebla aresztowano i osadzono w 
więzieniu. 

„~„„„„~„„~„~„~„~„„„„„„Bl!IH•llm„ •••• ,,„„. 

Onegdajszej nocy we wsi Wróblew, 
(woJew. łódzkie), dokonano w nocy śmia­
fego napadu.bandyckiego na jedną z chat, 
zamieszkiwaną przez dwoje staruszków 
50-letniego Marcina Kubiaka i 58-letnią 
żonę Jego Agatę. O g. 12 w nocy gdy mał 
żonkowie kładli się do snu, usłyszeli na­
gle Jakieś podejrzane szmery. Okazało 

się, że bandyta wyjął w płocie sztachety, 
poczem po wyciśnięciu szyby w oknie 
wszedł do kuchni, a następnie dostał się 
do izby, w której Kubiakowie kładli się 
właśnie do snu. 

Oboje staruszkowie oniemieli z prze- Tro..sedjo 1nolleńsko. rażenia. Dopiero po chwili Kubiakowa l'iii 
zapytała przelęknionym głosem: Popełni• samobójsdwo. ddg żono 

- Skąd żeście sfe tu wzięli? nie da•a mu obiadu. 
Bandyta odparl jej groźnie: Łódź, 30 września. - Czekał. ja ci się odegram ••• 
- Milcz, babo, bo kula w leb. W domu przy Szosie Pabjanickiej 53 Po chwili Zabłocki wyszedł z miesz 

str.• 

.§rad ftul 
do paso1ieró111 .,na eap~„ 

Ze Lwowa donoszą: 
Dworzec koleiowY w Kołomyj był wi„ 

downią strzelaniny rewolwerowej, która 
wywołała wśród publiczności oraz służ­
by kolejowej ogromny popłoch. 

Oto w pewnej chwili z pociągu osobo· 
wego, podjeżdżającego do stacji wysko­
czyły dwie kobiety i poczęły szybko ucie­
kać między wagony pociągu towarowe­
go. Za uciekającymi posypał się z plat­
formy jednego z wagonów g-rad kul re­
wolwerowych. Okazało się następnie, że 
strzelającym byt kontroler biletów Jan 
Magrysz, zaś ścigane przezeń kobiety 
pasażerkami bez biletów. Na szczęście 
strzały Magrysza nie zra.1iły nikogo. 

"Woda. sodorva 
iutfto do 9-e;. 

Łódź, 30 września. 
Swego czasu lódzkle starostwo grodz 

kie wydało zezwolenie właścicielom O­
wocarni i budek z sodową wodą na za­
mykanie sklepów o godzinie 11-i wieczo­
rem, w ciągu sezonu letniego. s~zon 'i:en 
miał tnvać do dnia 1 października t. zn. 
do jutra. 

Wobec tego od dnia JutrzeJszego 
wszystkie owocarnie i budki z wodą so· 
dową będą musiały być zamykane o go· 
dzinie 9 wieczorem. 

Ody Kubiakowa wYdala okrzyk prze- mieszkało od dłuższego czasu młode kania i udał się do sąsiadów, skąd za-
malżeństwo, 19-letnia [Jelena Zabłocka wezwał małą dziewczynkę, której pole •••·•••---••.mee••• 

rażenia, bandyta podbiegł ku niej i ude- i mąż jej 27-letni Roman. Jakkolwiek cił, by kupiła w aptece jodyny. Dziew- " „ 'P'f!P 

rzyt ia. jakimś ciężkim przedmiotem w małżonkowie niedawno są po ślubie nie czynka spełniła jego polecenie. Zabloc 
głowę, potem zwrócił się do starca· żyją jednak w zgodzie. Przyczyną nie- ki wrócił z flaszeczką do swego miesz-

- Gadaj dziadu, gdzie masz pienią- snasek byto to, że Roman Zabłocki od- kania. W chwili, gdy żona nie zwracała 
dze? dawał się pijaństwu i wszystkie zarobio nie niego uwagi wychylił flaszeczkę z 

ne pieniądze przepijał w knajpach. nie jodyną i z jękiem padt na ziemię. 
Kubiak podniósł się z łóżka, otworzyt troszcząc się 0 utrzymanie 'Zony. . . 

lmferek, wyjął 30 zl. w srebrze i wręczył w dniu wczorajszym 0 godz. 5 po Zabloc~rn patychm1a~t wezwafa n~ 
bandycie. pot. Zabłocki w stanie podchmielonym pomoc s~siad.o~, . którzs zaalarmow~11 

Lecz opzyszek nie zadowolił się tak przybyt do mieszkania i zażądał od żo- pogotowie m~eJskie. Lekarz PO~otowia 
ny obiadu. Helena Zabłocka Q.dparta mu zastoso~raf . 1ako odtrutkę mlek~. Po 

małym łupem i zwrócił się do Kubiaka: na to, że obiadu nic otrzyma, gdyż zaro przywrocemu. Z. do p~zytomno~c1, le-
. - Dawaj więcej pieniędzy, bo cię bione picnią.dze przepija i nie daje jej k~r~ pogot~wrn zastawą Za~tock1ego 11~ 

spotka śmierć. na utrzymanie. Na to małżonek odrzekł: m:cJscu. Zabłocka zg-lo~1ła się o godz. 7 
~~~~~~~~~~~~~~~~~~--·~~Pm~~-~-·~~••'·~~~· w1~zorem dobrowolnie ~12 kom~I 

gdzie zlożyla wycżerpujqce ze'mania, w 

Klu6u sfJo.:~onuili flo6iet ::2~'·ic usiłowa~ego samobójstwa ~INl~N•M~~~t• 
w Warszawie - •• ł'lisderjaH odbgwrajq ....... „ •.•. „"„ ..................... „ ............ ... 

sle W' zaciszu salonów. 
Z Warszawy donoszą: 
Przed pięciu laty głośna oyta w War­

szawie afera klubu zboczonych degenera­
tek lesbijek. 

Od tego czasu nie wiele słę zmf en il o 
Ja lepsze. przeciwnie kluby degeneratek 
podobno rozwijają w Warszawie dzialal­
ność, która zatacza b. szerokie koła. Os­
tatnio zaszedł szereg faktów, który dobi­
tnie uwidocznił działalność lesbijek. 

Przed miesiącem popełniła zamach 
~amobójczy, rzucając się pod tramwaj. 
kobieta, która następnie uratowana zez­
nała, że powodem jej rozpaczliwego kro­
ku byta tragedia, spowodowana przez 

klub lesbijek, które chcialy uniemożliwić 
jei poślubienie narzeczonego. 

Obecnie w Warszawie mówi się sze­
roko o rozwodzie pewnego znanego leka­
rza, który miał stwierdzić, że żona jego 
bierze udział w praktykach zboczonych 
kobiet. 

'' Brli '' 
z największą tragiczką chinką 

Anni\ 1111\Y wono 
to najbliższa sensacja w kinoteatrze? 

„Misterja" odbywają się w zaciszu sa 
lonów kobiet, które są organizatorkami 
orgji. Starannie zachowywana przez u­
czestniczki dyskrecja, której powody są I 
zrozumiale. uniemożliwia zebranie kon- • R 
kre~ych ma~rjaM~~ św~dczących o ~~~~~~~~~~~~~~~~~~••~~~~~~~~~~~· 
działalności klubów degeneratek. 

Wc:zorojszo niedziela 
przeszło w todzi pod znohiem bóJek 

Łódź, 30 września. 1 W godzinach popołudniowych zawez-
ni1szczq&ll\llB kokainistka W ilf ilkU furU 

usiłowra•a popełnił: soR'ftobóJsfwo. Wczorajsza niedziela upamiętnita się wana pogotowie na ul. Rzgowską 108, 
Z Warszawy dontMzą: 
Zamieszkała z mężem przy ul. Szczy­

flej inr. 8 p. Jadwiga O. jest ofiarą zgu­
binego narkotyku - 'kokainy. Systematy­
czne zatruwanie organizmu doprowadzi­
ło już tę młodą kobietę do a tak ów furji i 
ni~oczytalności. 

Wczoraj pani O. bęaąc sama w miesz 
kamiu, wzięła widocmie dość dużą d11w­
kę trucimy i dostała ataku, w cMsie któ 
rego otworzyła okno i zamierzała z 2-go 
piętra wyskoczyć na ulicę. 

····~Q························ 
l:zgiaJ.:le 

„REPUBLIKE" 

Sipostrzegli to lokatorzy sąsiednich w kronice pogotowia licznemi krwawemi gdzie uderzony został tępem narzędziem 
domów i dowiedziawszy się, że miesZ'k.a- bójkami. W godzinac~ przedpołudnia- 30-letni Antoni Chmlclnicki, zam. przy 
nie zamknięte jest od wewnątrz stanęli wych wezwano pogotowie na ul. Pomor- ul. Mazurskiej 25. Chmielnicki był w sła· 
ipod oknem 1t1ieszczęśliwej i przygotowali ską 144, gdzie na podwurzu leżał w katu- nie podchmielonym. · 
się do złapania na rozpostarte dywany ży krwi 25-1etni Mieczysław Ciechanow- W „ . 
upada.jącei. ski, zam. przy ul. Rzgowskiej 11. Ciecha- Orl 23nocy z~we~wano. pogotowi~ na, ul, 

Widząc to, pctni O. przeszła na bal- nowski w czasie bójki uderzony został ą ' gdzie row:ilez · w cza~ie bojki 
kon, wdrapała się na poręcz i szy.1eowała 

1 
tępem narzędziem i otrzymał ranę gło- uderzo~y został nozem 34-l~tn~ Józef 

się znów do skoku. 

1 

wy. Lekarz pogotowia po opatrzeniu ran Składk1ewicz. L~karz po n~ł~zemu opa• 
W międzyczasie zdołał iednak jakiś pozostawił go na mieiscu. Protokuł w tej trunku pozostawił go na mteJscu. 

~ężczyma dostać si~ na balJton po. dr.ab i sprawie spisano w drugim komisarjacie. Jak zwykle, nie brak było równłet 
me. Stamtąd dostał się do m1eszkanlcl. 1 o- W tym samym czasie podobny wypa- wypadków zatrucia alkoho1em. Najpowa­
·bez;właąnił chorą, ratując jaj w ten sro- dek zdarzył się o dwa domy dalej, przy żniejszy tego rodzaju wypadek zdarzył 
sób życie. ul. Pomorskiej 148. W czasie bójki ran- się przy ul. Zielonej 30, gdzie z powodu 

. Po chwili przybyła policja i o zajścłu na został<\ 24-letnla Ju}ja Iglewska, zam. opilstwa uległ zatruciu 42-letni mężczy-
sp1sała protokuł. przy ul. Nowozarzewskiej 7. Lekarz po- zna niewiadomego nazwiska, Lekarz po.-

Oborą zajął się wezwany z tniasta ROtowia po założeniu opatrunku pozosta- gotowia odwiózł go do z.biorni mieJskłeJ 
mąż. wił ranną na miejscu. 

„l!.!llllll!llPlll~„„„„„~„„„„ ••• hD„„l'lm~~Bl„„IB„„mliBHHIBllZ#ZkW~ml!llllEll!il~M&m•arxt~~i.-.1•A4llm„ ..... „„„~„„„„„„„„„ll!I„„„„ 
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nar ce ... 

Bigos. 

• • •• W pattoptłcum. 
- Oto. prosze pani. czaszka ~Ucklewleza. .• 
- A ta mnleJsza?- · 
.,... Również Mickiewicza. ale gdy był jeszcze 

diteckfem. .• 

TEATR MIEJSKI. 
· Dziś po raz trzeci ,,RyWałe" Ander­

gena, Stallingsa i Zuckmayera w insce­
~cji i reżyserii Leona Schillera. 

Jutro, po raz czwarty „RyWaJe". 

.~ W sobotę, dnia 5 b. m. pierwsze w 
oież. sewnie szkolne przedstawienie, a 
~arazem uroczystość Wojciecha Boiu­
slawskiego. 
. Dany będzie „Henryk IV na łowach" 
~r~c;dstawienle. PC>Przed.U J>Jele~ 

:Jllolocfi oen•a .......... ealq uieś. 

Bolszewicki ~rodek agitacyjny. 
Rzęd bolszewicki traktuje - jak wia 

. domo teatr jako pierwszorzędny środek 

A' agitacyjny. Ostatnio zaczął posługiwać I się nim na wielką skalę - na Ukrainie 
1 Wiecznie burzący się, wiecznie niepewny 

I kraj .ten jest, jak wiadomo, oczkiem w 
.i:dow1e czerwonych władców, to też spo-

. ! Jziewają się oni, że słowo agitacyjne, idą 

1

1 ce z desek scenicznych, potrafi przekonać 

D 
szerokie masy ukraińskie do Ideałów bol­
szewickich„. 

j Podczas gdy w ubiegłym sezonie ist-
niało więc na Ukrainie 7 teatrów drama-

. Dziś -i dni następnych! tycznych, 8 oper i 1 operetka, obecnie 
Drugi z kolei nasz przebOj po Intrygancie władze bolszewickie powołały do życia 
ulubieniec IWan PETRD'"ICZ w tym kraju jeszcze jeden duży teatr 

narodów n w dramatyczny, pięć teatrów mniejszych 
Hr. Aanes Esterhazy oraz iedną ~perę. . ~ 

w porywającym dramacie erotycznym i miłości p. t • ':\'Szyst.k1e. te nowe teatry będą obJe~-

0 
dzac prowmcJę - zwłaszcza Zagtęb:e 

Sl.lni donieckie. Co do Charkowa I Kijowa po­
wstają tam !Ówni~t nowe teatry d:a~a­
tyczne, a m1anow1cfe w Charkowie zy-

R 
dowski, a w Kipowle polski. Istnieją także 

0111.lls teatry młodzieży komuntstycznej, w 
~har~owie, Kijo~ie or:iz w Zagłębiu do­
meck1em, subsydJowane przez rząd kwo-

Dziś początek seansów o g. 4-ef. tą po 25,000 rub. 
Orkiestra pod dyr o R. Kantora A ag:enci 0.P.U. (dawnfej czrezwy-

UWAGAI Wielki chór rosyjski pod dyr. p. czaj!d) bę,~ą - Pr.owadzlć „studja", jak 
LEWITINA odśpiewa cal} szereg znakomi- 1 p~bh~znosc odnos~ slę do ~ranych sztuk 
~y..:h p; :se nek rosyjski, h - Passe partout i_ Jakie. one i:ia nieJ ro~Ią wraten)e. czy U 

: bilety u.gowe nieważne. :e onna szpiegostwa, Jaka obecme szale-
~ Je na Ukrainie sow. powiększy się o no­

\VY dziar szoieg-ostwa teatra!ne2'o„. 
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znów prowadzi! 

Zapowiadamy 
znów prowadzi! 

otwarcie se:zon-u 
We wforek dnia •·eo października r. b. 
wgświeilonu b~dzle przebój oiwar.:ia 

,,WŁADCZYNI MltOStl'' 
• W rolach CJiów.nwcll: „ . : . . ' :r r·. ".' ,.." ~ \) . ~ ... _. \ ~ 

3olln Gtllterl Lewis . Stone . 
·Tegoroczny repertuar nasz pod względem do1Joru filmów przewyższa znacznie wysokiej wartości 

artystycznej repertuar sezonu ubiegłego. 

Robinsonowie kino -8zfondor z korpie1n 
Niemiła przuaoda zespołu filmo- powiewa nad domem naJwri~kszeao 

weeo ww Alrgc:e. m~aa sianu. 
Niejednokrotnie już pisano o niebez-' zatapiają.c je w rzece, która nagle wez- Jerzy Clemenceau, zbawca :Francji, października, kiedy Clemenceau powróci 

pieczeństwaoh, .na jakie narażają się ar- brała. · · największy ·człowiek wśród żyjących mę do Paryża, skończywszy pamiętniki. 
tyści filmowi podczas swych produkcji Cały zespół musiał schronić się na żów stanu, genjalny mówca, głęboki filo- Sędziwy mąż stanu prowadzi spokoi· 
zawodowych. drzewa przed powodzią i poz<>stał przez ' zof, niezrównany dziennikarz, autor prze r.e życie w tern nadmorski em ustroniu. 

Ale przygoda, która się zdarzyła pe- dwa dni bez pożywienia śród gałęzi, za- I pięknych nowel, powieści i sztuk teatra!- Wstaje codziennie o godzinie. 6 rano i 
wnem!'- a.ngiels'kie1;llu zespołowi ~inei;ia- 1 l!lim wo~a ust"!p~ła. G~y z~~ .wreszcie wy-1 nych, skończył wtaśnie lat 88. · pielęgnuje swój ogródek -
tografkznemu, ma1ąc~mu .uczestmczyc w! c~el1J?att11 ar.tysc1 mogli ze1sc ~ ~rzew. n~ Urodziny swoje obchodził w ustronnej Po śniadaniu zasiada do biurka i po­
egzotycz.nym dran;ia71e ~tln;i,owym,. za ty- z1~n;:ę •. to. 1eszcze ~ały Łydzie~ musieli swej willi w St. Vincent du Jard, gdzie krywa kartkę za kartką swojem wyraź­
tułowooym "Myśliwi .r<>gow 1 nalezy chyl Wlesc zyic1e prawdziwych Roblllśonów, I przebywa przez Iato kończąc swe parnię- nem pismem. Od czasu _do czasu ogrod-
iba do wyjątkowych. żywiąc się korzonkami i mięsem zwie- tniki. ' nik wręcza mu jakiś bilet wizytowy. 

Zespół p~wyższy, liczący 25 osób, za_ rz:'!t! ~abityc~ oraz nocując na gołej zie- j Nie byto z tego tytułu żadnych ur0- Ale sędziwy pan nielubi, ażeby odwie-
brnął V.: . dz~g.Je U~an.ay, w Afryce 1 mi s.rod ~g1111sk roz.palonycn .~la ods~r~- czystości u niego, prócz tego, że z dachu dziny mąciły jego spokój. To też najczę­
wschodme1, m.a1ą.ce sł~zyc. za tło drama- 1 s~a~1a włoczących się w pobhzu drap~ez- j _jego domu powiewała wielka jedwabna ściej odpowiac:Ia odmownie, chyba że to 
tu, ale za~edWle rozłozył .się tam ohozen;i, 1 mkow ~uszczy.. . . . . chorągiew z wymalowanym ua niej kar- jest jakiś stary i bliski przyjaciel, który 
gdy nadc1ągn~ła praw.dnwa podzwrotm:: Dopiero dz1es1ątego ~1a pow:roc1ł piem, ofiarowana ongiś Jerzemu Clemen- j znajduje natychmiast drzwi otwarte, a 
lko~a n~wałmca, a. wicher porozrywał i murzy.n, wysłany z wezwamem o P.omoc, ceau przez Japończyków, nazajutrz po Clemenceau zasiada z nim do pogawęd-
1Jl!li6sł metylik~ na~~<>ty, ale n~w.et skr~Y.- sp~o~!ldza1ąc t.ragar~ów z. zapasami żyw- zawieszeniu broni. I ki, .zadziwiaiąc !{O niezmiernie zdumiewa-
nie z akcesofJamt t zapasami zywnosc1, nosc1 i n-0wem1 namiotami. ł Chorągiew będzie powiewała aż do 15 jącą swoją pamięcią. . . 

l,•••••••••••••••„ ...... „ .... HeM ••-•••••"•••~ ... ••••••••1 Iicy. Nóż:. okazał sie . najlepszym · kómor-
.,,_elan !BursAi. "-I Nieszczczęsny człowiek ani nie po- nikient. · 

C Z B r \V O n Y I B S I a m B n I I ~g~~~i:t~c~ie~~ciai~~;z w~f~~li~:~~k, jediPo~i~fiow~fc::~i!nT~!ki ~~a~!I~~~e~ • grzązł coraz bardz1e1. a że fama gł osi, iż pieniądze z ni ez u-

l 
• Od czasu do czasu tylko odwiedza! pełnie czystych pochodzą źródeł, o to ! sweg-o adwokata. się nie martwił. Nikt mu nic konkretne 

Sensacyjny romans z życia współczesnej Lodzi. • Libert gromił go wówczas ostro, go zarzucić nie mógł. · 
• pr9ponowal mu zajęcie, chcąc wciąż - Main przecież .,u nich" <;:Żtery ia· 

'"'\ • • • • • fi jeszcze hodować go, jak kwiat jakiś ta niewinne - śmiał się przy wódce 1•••••••••••M•••••••••••M••••••••••• •••••••„ ..... „„........ wyrwany ze.gładzie. Lecz wszelkie je- Życzek, gdy atmosfera poczęta się zge-
29) go usiłowania rozbijały się o atmosferę szczać i Zyczka ciągnęli do policji. -

Cztery lata więzienia zrobiły jed- Ak oskarżeni~ dorę~z'.J;1y Życzkowi panującą w mieszkaniu Życ.zka. Odsiedziałem zgóry - ~artowat wśród 
nak swoje. Życzek zawarł znajomość i był przedmiotem ogól!:eg•) podziwu. Ja- Oczywiście, że po sprzedaniu gruntu kompanów. . 
nawiązał stosunki z ludźmi, którzy po kiś starszy jegomość, osadzony za wló przypomnieli sobie o Życzku krewnia- Pewne~o dnia Życzek otrzyn:iar ku 
odzysk.afliu wolności odszukali go. A że częgostwo, z dlugiemi, siwemi włosami, cy jego w Łodzi i nuż mu radzić, aby swej wielkiej radości i dumy następu-
natrafir akurat na moment silnej jego z nieodlącznemi okularami na czubku założył sobie sklep kolonjalny. jący list adwokata Liberta: _ 
depresji duchowej po stracie żony i syn nosa, z namaszczeniem odczytał wresz· Życzek spróbował szczęścia w han- „Szanowny Panie! W pilnej spra· 
ka, przeto nietrudno byto wciągnąć go cie lokatoróv.' celi oskarżenie od po- dlu i wcale niezg-orsze wykazywał za· wie; proszę pana uprzejmie 0 przyby-
do :..wej kompanji. czątku do końca. lety kupieckie. Krewniacy - doradcy cie do mnie w dniu jutrzejszym t. i. 

Nieszczęście, wspólna niedola łączą - Nie wyjdziesz z tego, bracie! - zarwali go jednak bezczelnie tak, że dnia 22 grudnia 192„. 0 godzinie 9-ei 
ludzi bardziej, niż naprzyjemniejsze zadecydował jeden z opryszkow, ocze- musiał szybko likwidować interes, by wieczorem. z poważaniem adwokat Li-
chwile rozrywek i zabawy. Z\vfaszcza kujący sprawy za zgwałcenie i zabój- ocalić. resztę grosza. bert". · 
między więźniami powstaje silny węzeł stwo. Wtedy to przysłużyli mu się byli to- _ Patrzta. chłopaki, kto do mnie pl· 
przyjaźni, trwający nieraz przez dtugic - Dlacezgo, czasami to w akcie na- warzysze więzienni. którzy i;Wałtem i sze _ chwalif się Życzek, pokazując 118 
lata. piszą dużo, a robi się z tego mało - groźbą wydobyli od oszuka11czych kre· wszystk;e strony pismo adwokata. 

Wszyscy oni czują się, słusznie c;zy pocieszał Życzka ktoś inny. wniaków zagarniete pieniądze i co do _To ten, co cię bronił, co? _ spy· 
niesłusznie, pokrzywdzonymi, osądzo- Po wyroku skazującym przyjęto Ży grosza zwrócili Życzkowi. k k 

· · · dl. · k 'd · l k - Wy odd"\"aJ'ta tu zaraz p1'en1·ą- taf Ką ołews i. nym1 mespraw1e iwie, az v z n;c 1 cz ·a prawie owacyjnie. „ .. 
pala nienawiścią i zatdrością do śwfata Ludzie za kratą. tak samo, juk ci na dze ! - wo fal oburzony niejaki Kąko- - Tak, zacny człowiek, bez niego 
wolności, do którego równocześnie wolności lubią przyglądać się ludzkie- lewski, który przez dwa lata siedział ra zgniłbym w kryminale - odpowiedz.lal 
tęsknią i o którym marzą. mu nieszczęściu. zcm z Życzkiem w więzieniu. Życzek. 

Nie na wolności, a w •ięzieniu po- To nieludzkie uczucie jest cechą wfa - Do sądu niech idz'e ! - odpowie· - On dziś wielki pan - zauwa~ył 
wstają szajki bandyckie, kompanjc zło ściwą rodu ludzkiego. dzieli zachłanni krewniacy. . Kąkolewski. d 
dziejskie, tam po części powstają 11aj- Minęły lata. Życzek po opuszczeniu - Ja wam dam sąd, to wam się - A to co? Ze mną zawsze Je nak' 
bardziej śmiałe plany wvpraw ;Jodziej- więzienia staczat się szybko coraz 11·-. \meryka przyśni, bebechy wypruje, ju- - z dum~ zau.ważyt Ży.czek. 
sk!ch. żcj. Złamany na duszy rozpił się na do- 1 clia wam tryśnie aż pod niebo! - g-ro- - Mozcbysmy poszli tak v,;e dw6Jke 

Kazimie rz ŻyGzck 11akżat w wi~zic brc, a mieszkanko jego przy ulicy l\.'8- ! (l I\ąkc!cwski, wyciągając nóż sp~ę-, . zapropono\~at Kakolewski maim 
n•u do elity . rysil1skiej początkowo staro się schn;- ;, r now:v z za cholewy. - Ze mną me- ces do zapytania się . 

. ~odpal acz t:, nic !JYIC·~o . tv .nic zło- n leniem'. j~kby hotelem d!a op'!.lszczają-1 ma iartów, sądu im się zachc!ało ! . - Ale forsę naszykuj, bo d~rmo nic 
dz1e3aszek, któr~~o m..;zgrabnos.:: zar.ro· cycli \\ 1ęz1eme, lecz w krotce przeobra- To poskutkowało radykalnie. niema - rozkazał Życzek, ktory zniai.ł 
wadziła na tawi; oskar.louych. Zarzu-Jzito się w siedlisko mętów wszelakiegr i Odtąd Życzek poczuwał się do wdzięlKąkolew~ldego z tego, lubił .~orzystać 
cana Życzkowi z.b,·odnia wzbudz!la zau gatu11ku. l czności wobec swych wiernych kom- z wszelkich darmowych okazJI. . 
.fanie i szacunek do jezo osohy- Nazwisko Życzka zastwelo w oko- oanów. . . (Q c. a.). 



TEATR KAMERALNY. 
Występy Mieczysława Frenkla 

Dziś występ Mieczysława Frenkla, 
który kreując w komedji M. Bałuckiego 
.,Grube ryby" rolę Wistowskiego stwa· 
rza naJkapitalniejszą swoją kreację. O· 
bok mistrza w rolach popisowych Karo­
lina Lubieńska i Le0p0Jd Zbucki. 

Mieczysław Frenkiel wystąpi tylko 
jeszcze trzy razy, to jest do czwartku 
włącznie. Od dziś ceny zniżone. 

KAROL i ANNA. 

. ---· !!!!!!!!!!t 

Najbliższą premjerą w Teatrze Ka- l-1••••••••••••••••••1••••••••••••••••••••••••••„ meralnym będzie ciesząca się rekordo-
wem powodzeniem na scenach niemiec­
kich i francuskich głośna komedia Leo­
narda Pranka „Karol i Anna". Reżyse­
ruje L. Zbucki. 

TEATR POPULARNY. 
„Moralność pani Dulskiej„. 

Dziś po raz czwarty oraz jutro i w śro 
dę komedja Gabryeli Zapolskiej „Moral­
no$ć pani Dulskiej" z Sabiną Zielińską w 
roli tytułowej. 

W próbach arcywesota komedia a­
merykańska Montgomerego „Cały dzień 

I 

bez kłamstwa". 

~-

I 111111111 u -1-111-1·1-1-1 szunko ;oko nodroda „ , • ł\ „ za sz.:z„91iwe ma•aeńsiwo. 

I „ Tegoroczny „konkurs" poniósł fiasco. „„ Rekla111y iwiell11e „ w małej wiosce Dunmów, w hrabstwie którei c~le niesiono ową szynkę, par.a. 
Essex w .Ain.glji istnieje ciekawy zwyczaj mał·żeńska szła do merostwa, gdzie miała „ ••• P9rku Kol ... io•••y111 „ którego początek niektórzy kronikarze się odbyć uroczystoU wręczenia pre-

.., - Wf ... sprowadzają do pierwszych lat dwuna- mji, pani Mary'ka Smithowa zauważyła „ „ stego wieku, kiedy to w owej wiosce ist- mimochodem: 
Na mocy koncesji, wydanej przez MAGISTRAT m. ŁODZI niało czcigodne opadwo, zrównane na- - Nie wiem, skąd wemię tak wielki „ urządzamy „ stępnie z ziemią w czasie walk religij- kocioł, by w nim umieścić i ugotować 

reklGlllY iwtelhte na SłulNICh nych przez Henryka VHJ. naszą szynkę. · „ „ -Jakto, chcesz gotowcć szynkę? -•lejakteao Płlrkanu, Zwyczaj polega na tem., te dwoje lu- zapytał zgorsz0111y mąż. - Przecież naj-„ 
Ó 

„ dzi, żyjącyc!h przyinajmniej od roku w lepsza szyn'ka ;est pieczona. otaczającego gród Kolejny ze strony ulic: Narutowicza, K1liń śl" t dl ałż ""-"-' któ '" ' 
ski ego i Skwerowe1·. · ~d · · 1· b ·mn·...;... · rze „ „ szczę 1wem s a e m el.Ujl1',1em, rzy _ Tak, 1·ezeli pochodzi z wieprza 

ru5 y nie nue 1 z SO' ą na1 1~,~ze1 sp - w)'lhodowanego w Anglji. Ale to jest 
Park Kolejny znajduje Sif; przy samym dworcu, między „ czki i którzy nawet w najtajniejszych my szynka pochodzenia amerykańskiego, a 

trzema najruchłiwszemi ulicami naszego miasta. ślach nie fyczą sobie zmiany połotenia tamtejsze wędlillly nie sa sma-czne pie-
Reklamy świetlne, wykonane najestetyczniej, oświetlone „ swego, („Och gdybym wyszła za kogą in-

- bi:dą od zmroku w przeciągu całej nocy. inegol" ,,Poco żeniłem się z tą megerą!") czooe. A ja ci mówię, że nie chcę goto-
- Reklama świetlna Jest tania i celowa. „ mają prawo do osobliwej nagrody: olbrzy wanej szynlki - upierał się pan Smitr. 

miej wędzonej szynki, która wręczana _ Jako męzczyzna nie znasz się na - Dekl!llmJ 11·1etlo• lU Parku Kole1·owym „ iest „laureatom" w obecności wszystkich tero i nie możesz decydować. Il U li li luminarzy wieiskich, z całvm ceremonja- Od słowa do słowa, zaczęli sprzeczać 
- Sienlliewłcza 39. tel. 24-47. „ łem. się coraz gwałtoW111iej i coraz popędliwiej 

-
• tl - Zwyczaj ten po.dczas wojny chwiłow<t aż zwróciło to uwagę otoczenia. Pochód 
"'••••••••••••••••••••••••••• - zaipomniainy, odżył obecnie, i od kilku W$trzymaino, a ochmistrz ceremonii zapy-

111111111111111111111 lat stawia się przed try·bunałem wiejskim tał 0 powód nieporozumienia. Gdy mu 
cały szereg pa~ małżeńskich~ czasa~ WSZY$bkO opowiedziano, rozstrzygnął 
pr~yibyłyc~ z natdalszy~h okohc, a ub1e- spór w sposób, który był w danym wy. 

Dokł6r Dr. med. Dr. med. Doktór ga1ących s~ę o ~malkow1tą na~rod~. Tru- padku jedynie właściwy: 

ff b U 81 [l dn<>: środk1,SJ>;Ozywic;ze po?ro.zały 1 ~zyn- _ Uspokójcie się, moi kochani -P. K 11• n g er ··iem •1!1l" fk•1 • ~01ow·1e1·[lY)J :ka 1est dla w1elu n1edośc:1gnion)'lll 1dea-r rzekł ów dygnitarz. _ Nie będziecie je. li n u ~ ~ n łem. dli szynki ani pieczonej, ani gotowaner. 
J li t h .ow,6CH W roku bieżącym do „konkursu sta- WO'bec kłótni wasze1· bowiem na~rods ........ •• •P•C •• ac o • Chor. skórne 5 powr„.: . r6b slróraych Ceglenl•rta 43 • inęła między iinnemi i para małżeńska Ja- wogóle wam się nie należy i nie będzie 

t?boroby weneryczne. Skórne t włosów ~eneryc~nych Tel. 41·32. 1 na i Marji Smithów, którzy już cały boży wam wręczona. 
ANDRZfJA z. TEL az..zs. 1 moczopłciowych Specjalista chorób weneryczne. rok żyli z sobą jak dwa gołąbki, kochafi Ta'k więc tegMocma ttroczysfo~ć w 

Leczenie lamna kwar~w11. anallzJ uL Andrzeta 5 k6rnycb wenerycz POWRÓCIŁ się szczerze i nigdy nie sprzeczali się z Dwnmow skończyła się nie2'byt wesoło. 
krwi I w:vdztelln PrzYlmule ~dziennie TeL 59-40 aych i moczopłcio· '- N" d · <ł t · d · • Gd b i.... ~- • Sm'th b 1· od 11-1 i od 6-8 w. w niedziele i Przyfmufe od 8-11 wycb. Naświetlanie Piotrkowska99 saoą. tie ziwne5o za em, ze ecyz7a JU- Y' Y maizon·Kowie 1 Y 1 przeczy. 
śwtota od 10 do 12. Oddzielna pocze. i od S-9. lamp~ kwarcow4- Tel. 44-92 ry, złożonej z sześciu ko.hiet i sześciu tali wesołą balfadę Midkiewi•cza „Golo-
kalnia dla nad. w niedziele i święta Przyjmuje od Przyjmuje codzien· mężczyzn, obywateli Dunmów, wypadła no - strzyżono", inapewno byłoby nie 
Od l-2 w LecznlcY CPlotrko'WSka 62) od 9-1 0 0 8 do 10 rano nie od 2-6 i 8-9, na korzyść szczęśliwców. Gdy podczas doszło do ponurej sprzeczki, która stała 

Oddzielna pocze- e.od 5 8 1 d~ie1cz; . tradycyjnego obchodu, w procesji, na się dla nich powodem tak bolesnej straty. LECZNICA kalniadlapa6 - W. wnez1ee1św1ęfa ., 1·------„--------Dla paó oddzielna od 10 2 

LfKARZY SPEC.IALISTÓW w łD~okt6r ~· Poczekalalaod3-S Dr, med. I PORADNIA lfłSTITUT dB BEftUTB ft. RYDEfl 
I GABINET DfNTYSTYCZNY o ow YI I I PRZ\' OóRNY M RYNKU Dokt6r ~t o·~ I e I . Diplomee de 'Universiłe de Beaute Paris Piotrłlowsłla 294, tel. 22·891 l b. I ern2 w nero og1czna Celgelnl•n• 18 m. s. Tel. 69-92. 

fnrzy nrzystanku tramw. pabJanlc~lch) powrócił. anunOW!nl • yu LeKarzy-specjalistów n i I i. D. I iUOl R •• n. i LiJCXJDLJtIXJOLI li I n OJC 
Czynna ~d IO-el .rano do 7-eł wiecz Ceglelnl•n• 25 Y Monluazkl 11. Zawadzka ). DR.,M.ED. . I D. lllecl 
w niedziele I św1eta do 2-eJ Po Pol·! Telefon 26-87 epecfalista chorób ~ R 
Wsz:ystkle specfalnoścl l dentvstvka. S1111ec1a11sta cho skórnych. wenerycz telefon 63-22. Czynna od 8 rano do 9 wieczór. Olaner s K t Kąosele ś~letlne. lampa lnvarcowa,1 r6b •k6rnych nych j moczopłcio· Choroby skórne Od 11-:t2i .2-~ prz.vimufe lekarz-kobieta I a n or 
elektryzac1a, Roentgen, szczepienia, 1 wenerycznych wych i weneryczne elek· VI D1edz1ele 1 święta od 9-2 pp. 

8 analiz~ ~moczu. kału. krwi. plwocm. Elektroterapfa. przeprowadził ł troterapja. heczenie chorób . • 
wydi1ehn ltd.). OperacJe, opatruakL Leczenie lampą •lfł na uL Wene.,,cznych, moczopłciowych Dzielna 9. specJallsta chorób weneryczn:vcb. skót 

Wizytv na miasto. Porada 4 Jl, I kwarcow~ Piot:rkow•k1t70 ~rzyimuje od ~10 . . ~ sk~rf!yCh. . • Specjalista chorób nvch, wrosów f mo.::zonł~lowvch. Le· 
Porada dentvstvczna oraz weoerolu- przyjmuie od ~dz (r6~ Traujfutta). , 1 od 5 - 8 w1ecz. Badanie k;wt 1 wydzielin .aa ~tira i ~er skórnych, wenerycz .::zenie lampa kwarcowa f orom;enlaml irłczna dla chorób skórnych i wene- 8-2 i 5-9 wiecz. tel. 81..g3 W i d d 10_ Konsultacte z neurololftem 1 urologiem nycb i moczopłciow Rentitena 

S ~~nOycbTE woiedz. i ałwięta 9-1 Pnvimufe od 8.30 n e z 0 1 Gabinet świaUo-leczniczy Przyjm. od 8-10 i S~ PIOTRKOWSKA I.U, RóO EWANOE 
arw Dla pas\ od 5 - 6 do 10.30 rano. od t D d . Kosmetyka le~orska. . Leczenie lampą UCKIE.I. 

oddz1elaa paczek.Ido 2.30 pp.. od 6 r. me · Oddzielna poczekalllla ~la kobiet. kwarcową. Oddziel· WcUcfe Ewanzelłckl 2. Telefon 29.45, 
Dr. med. do 8.30 w„ w nie· HEbb ER Porada a złote. na poczekalnia dla Przvtmułe od s-z I od 5-8 w. Ola l)a~ P. WatkOWICZOWa or. dzielę i święta chor. slrórnC! Pa~. oddzielna ooczekaloJa. 

„ .• ,:•r;t~~i;ri:::.": •. ,. W. Balirka 1:.;.,::~~: ·n~:~r2 L~[lUi[I SArlJA' lAUKmKA Leka•z·dentysł• 
t>rz,fmuie od 3-9 wieczór. Jak6b . d 10 u ~ k' k k b Pruss~kowa GABINET KOSMET. LEKARSKIEJ powróciła. Pl'ZYl'f·od

0
4-8 rano ul.CEGIELNIANA 29 =~~;::tu~~l!:dz~:: • U 

Sienkiewicza 95 K•ftMRlJft dla pań spec. od4·5 Gabinet wenerologiczny la lekcji gry. forte· Powróciła. 
~~t~~t~~~~eg~e~t~~. w~r;~;~~ or~~.%u~tó~~~~ro- ff I H :1a

11 ~~:·,~d~1;i!:~~ 0-ra S. KArł TORA ws Ph:~=~~ 72 PrzyJ~~/:0~09, 1~~ 1 1Llo:-6 w 
;,pecJalną skroconą meto<lą. Gdańska i wenerycznych 6 ., cen, lecznic I dla leczenia chorób slcórnvch mieszk 19. Leczenie zebuw. Jamy ustnej 1 dz!• 23. m. 2, front, I piętro. 30 od 2 do 4 i 7 _ 8 powr Cl wenervcznvcb i moczopłciowych se?. 
--=,,,,,,..-."'!""" __ ___,,,,_ _ _,.... __ -1ico kobieł'V' i dzieci Południowa 2. 



Franc11 zwycr,ża Wczorajsze mecze piłkarskie 
Finlandię w meczu /ekkoat/etycz· 

nvm. .., filasfe Jl., !B i ce. 
W dniu wczorajszym odbyło się w HAKOAH - UNION 4:1 (2:0). Zawo- drużyny Geyera. 

Paryżu miedzypastwowe spotkanie lek· dy towarzyskie. Bramki dla Hakoahu HURAGAN - GENTLEMAN 2 :2 
koatleczne francia - f'inlandfa. Po nie z.dobyli: prawoskrzydłowy Preiss, Stein- (2: 1). Ostatnie zawody omistrzostwo kia 
zwykle zacłeteJ walce mecz zakończył bok i Młynarski. Dla Unionu - Hahn. sy C. Huragan nie wykorzystał trzech 
się zwycięstwem francfi w stosunku Sędzia p. Pietsch. · karnych. 
70:69. Dla francuzów Jest to niezwykle' ZJEDNOCZONE - R.K.S. 7:1 (5:0). SZTERN (Pabjanice) - GEYER I 2:1 
zaszczytny wynik. Jeżeli zważyć, że fin Zawody o wejście do klasy B. Zwycięs- Zawody towarzyskie. Geyer li - Sztern 
landczycy wyst~pili w swym najsil- two drużyny Scheiblera zasłużone. Sę- Il 1 :2 
szym składzie i byli faworytem spOt- dzia p. Richter. 

1 
POZNAI'JSKJ - W.K.S. 2:1. Zawody 

kania. TURYSCI frez.) - OEYER 2:2 (O:O. towarzyskie W. K. S. Il - Poznański II 
Zawodv towarzyskie. Zaszczytny wynik 2 :O. · ...... „„„„ ...... „„ .............. 

Jak Z\VJGlęłJI łi. K. S. 
Polonję stołeczną 2:1 

Spotkanie LK.S. - Polonia przyui.O­
s!o zasłużone zwycięstwo drużynie łódz­
kiej, która od swego o&tamiego pobytu 
w stolicy poczyniła zn.aczue postępy. 
Zwłaszcza: łiaja ataku, ta wiec:ma bo­
lączka drużyny l..K.S-u tym razem jest 
zdaie się świetnie zestawiona i w osobie 
Tadeuszewicza posiada b. dobrego Jde.. 
rownika. 

Gra była niezwykle ciekawa i widzów 
trzymała w bezustamieiq napięciu. Jui 

Turukl-· Worfa 2:1 
nizasłużone Z\VYG!ęstwo Turystów. Bramki 

rzutów karnych. 

(o I) 
'w 6-ej millucie Tadeuszewicz zysk. aje dla 

. • gości b. efektown1t bramkę. Polonia ma 
e teraz cały szereg dogodnych okazji, lecz 

d b I 
Jegorow w. bramce okazał się godaym z o ·y e z zastępcą Mili. 

Wyłapywał on cały szereg strzałów 

Przeszło 2 tysiące widzów przygląda-' poz.ostawiła po sobie jaknaJlepsze wraże- Przebieg gry dość interesujący rwta-
lo się w dniu wczorajszym tra'gicznemu nie. szcza w drugiej połowie. Jedyna bramka 
meczowi piłkarskiemu. w którym z jed- 1 Najlepszą częśctą zespołu był atak, dla Warty pada w 27-ej min. Pierwszej 
nej strony chodziło o ratowanie zagrożo- ! niezrównany w polu, szybki. lotny i wspa części meczu. 
nej pozycji w Lidze, z drugiej - o utrzy- j niale usposobiony strzatowo. Dobrze wy- Po zmianie stron obie strony mają 
manie szans zdobycia mistrzostwa Ligi. padła również gra pomocy Warty, w któ- kilka b. dogodnych sytuacji oodbramko-

Obfe drużyny stawiały wszystko na 'I rej wybf: sie Wojciechowski. wych, które w1 l aśniali bramkarze. 
Jedną karte. Turyści zdawali sobie spra- Na oLmnie niezawodny byt Gliegel, Dopiero w ~7 i 36-ej minucie zdoby„ 
wę, że w razie przegranej ich szanse u- jeden z najlepszych na boisku. fontowlez wają Turyści wyrównującą i zwycięską· 
trzymania się w polskiei arystokracji .pif- i w bramce nie miał naogóf dużo do robo- qramkę - obie z rzutów karnych, egze­
karskiej będą znikome, dlatego do gry 

1 
ty. r.atowat jednak w kilku R-roźnych sy-1 kwowanych przez Ż 'rkrwskieg-o. 

włożyli maksimum wysitku ·1 energjf. tuaciach, wykatuj~c niezwykłą przytom- Meczem kierowa~ p ~umpler z Kra-
Warta walczyła o nieco mniejszą sta- ność umysłu. kowa. 

wkę, niemniej jednak grała z niezwykłym •••••••••••••••••••••mmn=•·•-••••• 
zacięci~m i nad wyraz ambitnie. nie prz.e-
blerając w środkach, byleby tytko wY~ IJl"łr0„0..,1-0 •• ledJ•O (9 •• 'lł. wieźć z Łodzi dwa cenne punkty. ... „ W iii "" _. 

Jeżeli się to Warcie nie udało, to wy- Dru.z.••n- -ar--a----- u--••-...... o• 4 
łącznie skutkiem błednej taktyki obroń- • .., - - -- _„„_ -.."'91'-Hl aa .rzg 
ców I pomocników, którzy zapominali się razg pr~~adzenie. 

niezwykle przytonmie. W tej fazie dobrze 
grali również Gałecld i ·cyU. Wynik t:O 
mimo dość widocznej przewagi Polonji 
utrzymuje się do pauzy. 

Po zmianie stron już w 6-ej minucie 
Tadeuszewicz zyskuje drugą barmkę dla 
f;..K.S,-u p0 ominięciu dwóch graczy Po. 
Jonji. 
· Polcnja atakuje znów ene:rgicziPe, iecz 

i atak Ł.K.S-u nie pozostaje w tyle, tak 
że obrońcy tak z jednej jak i drugiej 
sb·ony mają dużo pracy. 

W 28-ej mia. nie wykorzystuje Polon.ja 
rzutu karnego, a w kilka miuut późnief 
Kriigier zdobywa honorową bramkę dla 
Polonii. 

W drużynie łódzkiej wyróżnili się: 
Jegorow, Gałecldi Stollenwerk i Tadeu­
szewicz. W Polonji-Bułanow, Alaszew­
ski i Kriigier. -Sędziował p. Rutkowski-nawet na polu karnym, faulując niemiło- Krakowski koresp0in,dent „Ex.pressu j Uiiciatywa gry spoczywała w rękach go-

siernie napastników lódzkłc:h. PrzebieR" J. O. donosi: ści mimo to Cracovia grała równie do-
gry zaiste sensacyjny. Warta -:-- zespól Spotkanie ligowe Q-ac0vji z Legję brze i wynik remisowy jest miernikiem KBfO\V!CB 1· l&\VO„\V 
o całą klasę lepszy od Turystów, któ.TY należało do niezwykle interesujących ; sił- i li • 
zasłuzył na dość znaczne nawet zwye1ę- . . . , , , stwo, przegrywa mecz przez dwa rzuty trzymało l:i~znie zebraOlf publiezłłosc Mecze1ń kierował ku ogolnemu zado- KATOWICE: Wisła - I. F. C. 4: ... 
karne które nawiasem mówiąc zupełnie ustawicznie w napięciu. woleniu p. Wardęszkiewicz z Lodzi. (1:2). Sensacyjny przebieK meczu. W ·<lt d kt • · dz' · · 1• pierwszej połowie przewa1a drutyny prawi ow? po V owano. . Obie drużyny zademou.strowaly bar- Drugi :sieJSZY mecz igowy rozegra- katowickiej która zdobywa dwie bram-

n I Tżurydści ~at tbYtll mheczu d0
16
wiedli

1
·.d że dzo ładną, acz nie pozbawioną chwilami ny w Krakowie w gdozinach przedpolu- Id przez PoŚplecha i Dittmera. Dla WI· 

a e ą o naJs a. szyc zespo w w 1 ze. · • . I dni h d 'ł · · · • Poszcze~ólni gracze nrzechodzą b. po- 1 bru~osc1 grę. • . -~wyc .zgro.~a. zt •• ~cuue mnte1sz~ 1 sły w tym okres!e bramkę zdobywa 
ważny kryzys, do nich w pJerwszym rzę l Pierwszą bramkę zdobywa LegJa przez . dosc publicznosc1 muzeb mecz CracoV)t Czulak. Po zmiame stron trzy bramki 
dzie zaliczyć należy Kulawiaka, Kahana, Wypijewsldeg0 , lecz niedługo Potem wy- z L~ją. pr~ez Czulaka - dwie i RCYJ!1~na I. Sę. 
Hinca, Weliszka. Świetna ongiś 1'0moc • . C via t -'-...ł - - Zwyciestw Garbami w pełni zasłu- dz10wał .kpt. Bru:an. Ptrzy zeJsc1u z boi-. T 6 k • b ł rownu1e raC'O z rzu :u Wo.u&..-60 ""eze · 0 ska druzyna WISłY została obrzucona u.rvst w. .to:a Y a podporą zespołu I kwowanego niezwykle celnie przez Ko- żone, Drużyna ta grała o klasę lepiej Od kamieniami / 
dziś straciła Juz dawno na wa rtoścf. . • "'- •. .,_ I · • , kt • h · ódł · • • • · Nawet rzadko zawodzący Kahan nie . zoka. Mlnlo przewagi "4acov11 wyruin. gosci, u ory~ • zaw1 w p1e~lvszym * 
może powrócić do swej dawnej fórmy i 1' 1:1 nie ulega zmianie do do przerwy. rzędzfe Domanski w bramce, ma1ący na LWóW: Ruch - Czarnł 5:2 (4:1). 
przystosowuje się do gry współoartne~ Po zmianie stroa Legja jest znów stro- sumieniu kilka bramek. Sensacyjne źwycięstwo Ruchu ttad 
ró~ z którymi tw?rzył niedawno leszcze . ną at-'"'ującą w pierwszych m;'"utach i W drużyn.ie zwycięzcy naj!epszym Czarnymi, którzy przegrywają szósty 
świetnie zgrane trio. I - . ... . . b 1 p k któ d • ki mecz z rzędu. W pierwszej PQłowie zna 

\V dniu wczorajszym Kaban byt je- zdobywa bramkę przez Ra1dka, lecz JUZ , g~a:zem dr~bl' a.z.ur': ' t ry złię t ws~pa- czna przewa~a Ruchu, po z!Dfanle akstro~ 
dynie cleniem swej dawnej doskonałości. w dwie miauty później wyrównuje piękną n~a em~ 1 ing-0~1 s warza us a~z- Czarnych, ktorzy nie potrafta J7dn oc 

Nie istniał również w dniu wczoraj- dfówką Kałuża. I n-.e gro:r.ne sytuaCJe pod bramką przeciw- bić straconych bramek. Bramki dla Ru· 
~zym atak Turyst6w - wieczna bolączka Ie p bi' .• . ka • • śl d.Z· nika. Braniki dla gospodarzy zdobył chu zd~byb Sobota - dwie, Oąsłor, PE 
:lrużyny łódzkiej. Nic dziwnego zresztą, u tczno;ic z zac1~ wteniem e . I I Joksz - 3, Mazur i Smoczek. Sędziowa. i tere~ t Buchwald, dla Czarnych -
ieśłi jego kierownik zapomniał zupełnię o dalszy przebieg gry. Dle będąc w stanie N' dź • k' I Chmrelowskl I Sawka. Sędziował p, 
srze w piłkę nożną, a prawy łącznik od.pcwiedzieć Sobie na pytanie, który z P· ie wirs i. Brzeziński. 
prócz swojej osoby nie widzi więcej -ni- 1 zespołów zwycięży. WlWMłAM iQiiWW§fMA 

0 z 
kog-o na boisku. Czy w takich warunkach • • • 
może być mowa o jakiejkolwiek bądź L~gia JY.la raz trzeci zysku1e prowa- l•1~pre"IJll0 a.por40__,._ 
wsp6fpracy? dzen1e tym razem przez Lanńkę, lecz ~ lll!I 6 '9 a WW ~ 

Wszak Mlchalskf prosił się prawie o Craco~ia nie daje za wygraną i przypus~- na boiSkU 11"!."m „ J p·łs dsk1·ego Piłkę, kt6rej mu nlkt poddać nie chcial. · czając generalny atak na bramkę woi- ut n. im. • 1 U • 
Zlitował się ~op!ero nad prawoskrzy- skowych, zdobywa przez Szperlinga z W dnitt wczóraiszym odbyła się na I Krause (G. P.) 2,13, II Zawrzewskt, III 

· dłowvm Turystow iego brat • bramkarz, _ , . boisku Oimn. im. Piłsudskiego (Sienkie- Kaclor. 
którv dwa razv wykopem skierował pił- bardzo efekto.Yllego strzału wyrownuJą- wicza 24) impreza sportowa o obfitym Dysk: Kwiatoslński (Sem) 27,84, la-
kę na prawe skrzydło. cą bramkę. prosrram1e. krzewski (G. P.) 25,50. Koltz (Sem.) 25,47 

B")_rdzo cennym nabytkiem w napa- Mimo dalszych bardzo energicznych Prócz zawodów kosz;ykowych i siat- Oszczep: Kwiatosiński (Sem.) 33.89 
c:J.zie Turv~Mw okazał się lewy łącznik ataków Cracovji, wynik meczu nie ubga I kowych od~ył się róv.:njeż. mecz lekkoa- Mirowski (Oimn.) 31.19. Kottz 21.18. 
Znrkowsk1, byty .!!racz Ostrovjf, niezwy- już zmianie tletyczny między Semmanum nauczyciel Pozatcm spotkały się w siatkówce 
kle ruchliwy w polu i dobry strzelec. • • . 1 skiem a szkotą Piłsudskiego. Zwyciężyło Państwowe Seminarjum Przemysłu Art. 

Jeiro dwa rzuty karne strzelone z 11łe- Fakt zd<>bycta rzyLTotnie prowadze- Gimnazjum Piłsudskiego w stos. 35 :28 -- Sobolewska. Zwyciężyła drużyna So-
zwykfym spokojem były prawdziwym nia przez drużynę Legji., świad~zy, że Wyniki poszczeR;ó!nych konkurencyj bolwskiej 25:23 (10:15). 
„m::.,stersztvkiem" piłkarskim: Niezwyk-1"" e nr I przedstawiaią się następująco: Gra b!z myśli przewodniej. Włęcel 
ły byt rów11ież w napadzie Stolarski, któ- · 60 metrów: 1) Mirowski (Gimn. P.) szczęścia miałv „Soboleszczanki". Sedzło 
iV stwarzał g-roźne sytuacje pod bramką Sll'kce1s KołodziaiC'-Ykil : 8,2. 2) Zakrzewski (O. P.). „ wat p. Per.ski Wł. 
Warty. Na obronie brvlantowat Niewia- U U lliłj Aiił Skok wdal: I Pawlikowski 6.69. II Za- , Koszykowe spotkania odbyły sfę dwa 
domski, który ~hwilami przewyższał na- w biegu kolarskim krzewskl, III Wiliński. 'Tomaszewski - Seminarium 21:18 (6:6) 
wet Karasiaka. Bramkarz Michalski byl Rzut lwią: I Kwiatkowski (Sem) 11,62 Gra na dość wysokim poziomie. Mecz 
jednym z naj!epszvch zraczv w dn1ży- W bie~u kolarskim Warszawa - Kazimieiczak 11.25. III Pawlikowski - 1 ciekawy z powodu gry równorzędnych 
nie gosnodarzv. Wył:'inat on cały szereg- Brześć. kMry odbył sie w dniu wc;zorai 10.65. Poza konkursem Koltz uzyskał drużyn. W Seminarjum b. dobry technł. 
niebezpiecznvch strzałów 1 uratował drn- szym pierwsze mi"1sce zajał St~fański 10,92. I cznie Beniek. 
ży:re swa od porażki. z A. K. S-u w cz~sh 69,56. Dru~ie mieJ- j Skok wzwyż: T Koltz 1,58, II Zakrzew I Pilsudski ~ Zimowski 50:8 (16:4J. 

Warta acz orzyb:Y'fn do Łodii bez soe zajął łodzianin i(ołodzieicnk z u-1 ski 154, lII Krauze 1,54 • . · . · > • Zimow~kł· grał skandalicznie. Plłsud· 
SWYCP asów Przybysza i Stallńskiego nlonu o 25 m. w tyle. 800 metrów. Startowało 5. Przybyło 3 ski bawił się ze słabym przeclwnddem. 

., 
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. Palak, raamigrant 
z Ain1rykł 

~amordowany pod Byd­
goszczą 

Budgoszcz, 30 wrzesma 
We wrześniu roku ub. przY'byt do 

Oaszewicz w powiecie kurnickim zamo 
żny reemigrant z Ameryki w celu kupie 
nia ad rolnika Foltyna dużeg:o g-ospodar 
stwa. Kupno nie doszło do skutku, ame­
r.ykanin zaś znikł w tajemniczy spo­
sób. 

Wczoraj na posterunek pol!cji zgło~i 
la się służąca f oltyna i zeznała, że fol­
tyn wraz z żoną gościli amerykanina 
przez dwa dni, PoCzem zamordowali go w· czasre snu, zrabowali pieniądze, a 
zwfoki zakopali w polu. Na skutek tych 
ze.znań Foltynów aresztowano. fodno­
cześnie policja szuka miejsca zakopania 
i włok. 

Demoralizacja 
partjJ k·omunistycznej 

-~ 

-- ..,. 

R.v!!a. 30 września. „Wesołe miasteczko" w Barcelonie szczyci Sie jedyną w swoim rodzaiu kolejką nap(>wietrZWb która zapewnia go-
Z Moskwy donoszą, że przewodni- ściom nie~ane gdzieindzjej emocie i dreszczyki. 

cz~y komisji kontrolującej Jarosław- ••••••••••••••liilm•iilil•liililiimm~•iil•1••••!ilmlllli•••ll!l•••••••11!1•1!' 
ski, l)rzedstawił rezultaty rewizji skła-
du osobistego partii komunistycznej. O- · 
~ólem wydalonych zostało z partji 180 
tys .• czyli 16 proc. członków. Z tej licz­
by 80 proc. papelnilo przestępstwa kry 
minalne, przeważnie nadużycia i defrau 
dacte. 

Resztę zaś wydalono za przynależ­
ność do opozycji prawicowej i zdradę 
ideologii komuni5tycznej. Jarosławski 
zaznacza, że wśród komunistów na pro 
wincji szerzy się w zastraszający soo­
sób pijaństwo. 

Ujęcia bandytów 
pod Krakowem 

Kraków, 30 września 
Policja ujęła wczoraj w puszczy Nie­

aotomskiej Ludwika Dyląga i Henryka 
Książka., którzy dokonali zamachu na po 
ciaig w sierpniu r. b. pod Biadolinami ko 
lo Bochni, wznosząc barykady z pro­
gów kolejowych. 

· Przy· Dylągu znaleziono sznur praw 
dziwych pereł oraz większa ilość biżu­
terji. 

Bandytów odstawiono do więzienia 
w Krakowie. 

Uc1alni1 ateistyczna 
w . Ploskwła 

Moskwa, 30 września. 
Sowfecki związek bezbożników przy 

stąpil do organizacji kilku .,uniwersyte­
tów przeciwreligiJnych", z których je­
den mieścić się będzie w Moskwie. drugi 
zaś na Uralu. Nauczanie trwać będzie 
rok, DO ukończeniu . tego roku absolwen­
ci otrzymać będą tytuł „propagandysty -
bezbożnika" i mianowani będą na płatne 
oosadv w gubernialnych i powiatowych 
komitetach partii. Warto zaznaczyć, iż 
próba utworzenia tego rodzaju .,uniwer­
sytetu przeciwreligijnego" w Piotrogro 
dzie nie dala żadnego wyniku, gdyż licz 
ba kandydatów na przyszłych „propa­
~andystów - bezbożnik6w" okazała się 
zbyt mała. 

ouauru apiek. J 
Dziś w nocy dyżurują apteki: E. Mil­

rera <Piotrkowska 46), W. Groszkow­
skiego (Konstanty.nowska . ts). Perelma­
na (Cegielriiana 64). Niewiarowskiego 
(Aleksandrowska 57), S. Jankielewicza 
{Sta-ry Ryn_ek 9). (b). 

i~a kongresje chemików w MineaPolis St. Zjedn.) wywołał sensacie orof. Bon­
hłiffer swojemi eksperymentami. Udało mu się podzielić atom wodoru na pier­
wiastki. Odkt:ycie to może mieć bardzo doniOsłe znaczenie dla nauki o teorjj 

atomów. Na zdjęciu: prof. Bonhoffer przy swoich doświadczeniach. 

Projekt żburzeniP. pomników w Piotrogrodzia -
Moskwa, 30 września. raz pomniku Aleksandra m przed dwor 

Prasa sowiecka donosi, iż nie zważa- cem Mikołajowskim. Zdaniem sowietu je 
jąc na protesty sowieckich instytucji dynie te dwa pomniki zaslugują na dal­
naukowych, prezydjum sowietu miejskie sze istnienie ze względu na wysoką war 
go w Piotrogrodzie obstaje na zniesie- toś-: artystyczną, wszystkie inne zaś ma­
niu wszystkich istniejących w Piotrogro 

1 

ją być zniesione ze względu na idl kontr­
dzie pomników z wyjątkiem pomnika rewolucyjny charakter. 
Piotra Wielkiego na placu Senackim o-

KRÓL HABIBULLAH. 
Według niesprawdzonej dotad oogloskJ, 
obecny. władca Afganistanu miał zostać 
zamordowany. Potwierdzenia teł pogto. 

ski niema dotychczas. 

l(S. QILLET. 
został wybrany. w Rzymie na a:enerała 

zakonu o. o. dominikanów. 
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